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URZĘDOWE WIADOMOŚCI WOJENNE. 
Z alstrgackie; kwatery glównej. 


Z dnia 27. lipca 1915. 


ROSYJEKA WIDOWNIA WOJNY. 


Od chwili zdobycia Sokala przez nasze 
wojska walczono na południowym wschodzie 
c pcsiadanie pewnej wyniosłości, która dla u- 
trzymania przejść przez Bug szczególniejsze ma 
znaczenie. 

Wczoraj atakowały nasze waleczne pułki 
tę pozycyę, przyczem wzięliśmy do niewoli 20 
oficerów, 3000 żołnierzy i zdobyliśmy 5 kara 
binów maszynowych, 

Walki na północ od Hrubieszowa postępu- 
ią zwycięsko. 

Źresztą położenie na pdłnocnhym  wischo- 
dzie niezmienione. 


WŁOSKA WIDOWNIA WOJNY. 

Pod osłoną ognia dzialowego, rozpoczęte- 
go wczoraj rano, atakowali Włosi porownie 
płaskowzgórze Doberdo wzmożonemi siłami. 
Atak nie udał się, pomimo większych niż zwy- 
kle strat nieprzyjaciela. Po zażartych walkach 
ręcznych utrzymały się nasze wojska także w 
dziewiątym dniu bitwy w pełnem posiadaniu 


swych dawnych pozycył na skrału płasko- 
wzgórza. 
W innych częściach frontu Pobrzeża. a 


także w karynckim i twrolskiim obszarze gra- 
niczńmym nie zdarzyło się nic istotnego. 
Żastępca szefa sztabu generalnezc 
FMP. v. Höfer. 


2 niemieckiej kwatery ałówne” 


POŁUDNIOWO-WSCHODNIA WIDOWN:. 
WOJNY. 

Berlin. 26. lipca. (TBK.) Na północ ¿d ti- 
nii Wojsławice (na południe od Chelmu)-——Hru- 
bieszów nad Bugiem wyparły niemieckie woi- 
ska w walkach w ostatnich dniach nieprzyia- 
ciela dalej na północ. Wczoraj wzięto do nie- 
woli I! oficerów i 1457 żołnierzy i zdobyto 1l 
karabinów maszynowych. 

Pozatem położenie na zachód od Wisły I 
u łączących się armii generała marszałka pol- 
nego Mackensena niezmienione. 


i WSCHODNIA WIDOWNIA WOJNY. 

Na północ od Niemna dotarła armia gene- 
rala Belowa w okolicę Pozwola i Poniewieża. 
Gdzie nieprzyjaciel stawiał opór, został poko- 
nany. Przeszło 1000 Rosyan wzięto do niewoli. 

Na froncie nad Narwią wymusiły nasze 
wojska przejście także powyżei Ostrolęki, po- 
niżej od niej wyparły przeciwnika, stawiające- 
go Zaciekły opór powoli za Bug. Kilka tysięcy 
Rosyan ujęto, 40 karabinów maszynowych 
zdobyto. 

Otaczające wojska posunęły się dalej ku 
północnemu i zachodniemu frontowi pierścienia 
twierdzy Modlina | ku Warszawie. 


ZACHODNIA WIDOWNIA WOJNY. 


Na całym froncie nie było szczególtiej- 
szych wydarzeń. 


Naczelne kierownictwo armii. 


YDUOKONWDUDOWONVOIOIUONOUOIUU 


Niemcy a sprawa polska. 


(xy) Sto pięćdziesiąt lat z okładem prze- 
trwała przyjażń prusko-rosyjska. 


| , 


á q spo 
i -- ktohy mie uznawał, ża Rosya 
silna byłaby odtąd zawsze już tylko mleczem 
Damoklesa nad głową Rzeszy. Wszakże — o0- 
kazało się jasno, iak na dłori — Rosya więcej, 
niż którykolwiek inny z wrogów Niemiec, wła- 
ściwie Rosya jedyna naprawdę i to od lat go- 
towała się na wojne, woine zaczepką, z Àu- 
stryą w pierwszym rzędzie i z Niemcami w dru- 
gim. Wszakże gdyby nie pomoc Rosyi, nigdyby 
Frarcya nie była ośmieliła się na czynną re- 
windykacyę Alzacyi i Lotaryngii. Gdyby nie 
pewna rachuba na „walec parowy rosyjski“, 
nigdyby Albion nie był rzucił miecza na szalę 
wojny Światowej. kiedy państwom środka szło 
tylko o poskromienie skrytobójczej Serbii. 

I oto z trzema dewizami Rosya wstąpiła 
- szranki: rozbicia Austryi, jedynego szcze- 
go Niemiec sprzymierzeńca; zawoljowania 
wschodnich prowincyi Rzeszy, zamieszkałych 
przez ludność słowiańską, co równałohy się 
blokadzie wrót Berlina; opanowania Dardaneli 
i Carogrodu. co zamykałoby Niemcom ma za- 
wsze drogę do pokojowej ekspanzyi w Turcyi 
azyatyckiej. 

Wobec tych rosyjskich celów wojry w świa- 
domości niemieckich mężów stanu obok „Gott 
strafe England“ mie mógł nie stanąć drugi im- 
peratyw: nietylko pckonania dorażnego Rosyi, 
ale į trwałego jej osłabienia w możliwie naj- 
większej mierze. 

Osłabienie takie zaś nie jest 
możliwe, jeśli nie stworzy się przedmurza z fron- 
tem przeciw Rosyi. przedmurza siltego. Rosyi 
wrogiego a szukającego naturalnej ekspanzyi 
ku Wschodowi. . 

Przyłączenie zdobytych na Rosyi teryto- 
ryów polskich do Rzeszy mle spełleiłoby tych 
ostatnich warunków. Natomiast znaczne po- 
mnożenie żywiołów niemieckich w obrębie pra- 
wię jednolitego dotąd, marcdowego państwa 
niemieckiego, prowadziloby do nieproduktywne- 
go — jąk doświadczenia z Poznańskiem oka- 
zały — zużycia energii; podmiosłoby siłę pol- 
skości w królestwie pruskiem; spowodowałoby 
wylew nadmiaru ludności z przeludniomego 
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Lwów, czwartek dnia 29. lipca 1915. 
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iemcy a sprawa po 


„a la longue“] 


x CENY OGLOSZEŃ: 

lersz petitowy jednołamowy lub jego miejsce 
26 A deste za wiersz petitowy lub jego , 
miejsce 80 h. — Po kronice i przed tekstem 
wiersz petitowy 2 K. — Nekrologja za wiersz 
petitowy 60 h. — Drobne ogłoszenia po 6 b. 
za Wyraz, najmniej 60 h. — Wyrazy tłustemi 

czcionkami liczą się podwójnie. 


"Rok V. 
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Królestwa kongresowego na mniej gęste zalud- 
mione Poznańskie i Prusy wschodnie; przy pe- 
wej zręczności ze strony Rosyvi z łatwością zro- 
dziłoby siiny rusofilizm w polskiej ludności 
zaanektowanych obszarów. 

Wobec tego Polska (oczywiście bez Po- 
znańskiego, Prus i Śląska, oraz bez pewnych 
granicznych skrawków), jako silne przedmurze 
przeciw Rosyi, przedstawia się oczon polityków 
niemieckich coraz oczywiściej jako koniecz- 
ność dziejowa, jako riezbędna asekuracya wła- 
| Snego Niemiec spokoju, jako wskazówka in- 
jszymktu samozachowawczego, jako postulat 
BTA narodowego egoizmu. 

Pogląd ten ra sprawę polską wypowiada 
się zwłaszcza od początku wojny mniej lub 
więcej wyraźnie w licznych arykutach i bro- 
szurach poważnych publicystów niemieckich. 
Jastrowa, Rokrbacha, Massowa i innych. 

Wprawdzie są także i odmierne prądy, 
zwłaszcza między konserwatystami, oraz nato: 
dewymi liberalami. Prądy te zriajdują czasem 
pośredni wyrazy w zachowaniw się niektórych 
organów administracyi niemieckiej w okupo- 
wanych częściach Królestwa i w niektórych za- 
rządzeniach. Niedawno związek 6 stowarzyszeń 
centralnych rolniczych i przemysłowych przed- 
leży} rządowi Rzeszy memoryal „aneksyjey”. 
Istnieją jednak poważne dame, że koła oficyalne 
riemieckie przychylą się raczej do owego po- 
zlądu, który uważa .trwałe osłabienie Rosyi 
przez utwerzenie polskiego przedmurza za je- 
den z istotnych warunków przyszłego bezpie- 
czeństwa Niemiec. Im dłużej wojna trwa, im 
większych wymaga ofiar, tem głębiej musi się 
wkorzeniać te zapatrywanie. 

Co do konstrukcyi przyszłego przedmurza, 
niema dotąd jednolitości w poglądach. Wszeiako 
wiele rzeczy wskazuje na to, że Niemcy ofi- 
cyalnie uznają, iż siła odporwa i ekspanzyłna 
tego przedmurza w stosunku do Rosyi wyma- 
ga nietylko jego samodzielności. ale także 
trwalego oparcia o system państw Środkowej 
Europy, co da się osiągnąć tylko przez związek 
z momarchią habsburską. 

W interesie narodowo-politycznym Niem- 
ców byłoby wreszcie niewątpliwie zmniejsze 
nie wpływów innych narodów w Przedlitawii,. 
w parlamencie wiedeńskim, z czego logicznie 
wypływa tendencya do przyznamia polskiemu 
przedmurzu daleko idącej wewnętrznej, usta- 
wodawczej i administracyjnej samodzielności. 

Podnoszone z niektórych stron obawy, że 
Polska samodzielna, granicząca z Pozmańskiem. 
stałaby się źródłem irredenty w polskich pro- 
wincyach Prus, uspakajaią immi wskazywaniem 
ra konieczną ścisłą łączność tego nowego u- 
stroju ze wzmocnionem dwuprzymierzem. ja: 
ko na dostateczne zabezpieczenie przeciw irre- 
dencie. 

Bardzo często też słyszy się i czyta, że w 
dziedzirie stosunku do polskich obywateli Rze- 
szy „muss umgelernt werden”. Co prawda do- 
tąd wyraźnych objawów tego „Umłlerner* nia 
widać. Zapewniają, że wystąpią one po wojnie. 

Za pewne wreszcie można uważać, że 
szanse sprawy polskiej w Niemczech, będa tem 
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lepsze, im większe będzie zwycięstwo państw 
sprzymierzonych nad Rosyą, im tnnielszą tedy 
będzie potrzeba kompromisu, im insiei Niemcy 
z Rosyą, jako z czyńhtkicm przyszłej polityki 
Światowej, liczyć się będą musiały. Przyjaźń 
prusko-rosyjska utrwalała i pogłębiała polską 
niewolę. Stanowczy rozłam międży temi dwo- 
ma mocarstwami — to oczywista żapówićdź 
lepszej dla Polski doli. 


SPRAWY POLSKIE. 


„| walka okojenia. Na limii Narwi zostały 


„GAZETA WIECZORNA" Z DNIA 39. LIPCA 1915. 


W Lozannie poczęło wychodzić 
smo „La tribune polonaise". redagowane 
uuchu niepodległościowyth, a wypełnione prze- 
ważnie surówą krytyką zachowaniu się Rosyi 
względem Polski. 


Wal UAT ATOWNA 
SĘ a 
ajna światowa. 
OSACZANIE ROSYAN. 
Kopenhaga. 27 lipca. (TBK.) Współpraco- 
wnik wojskowy „Politiken“ pisze: 
W Polsce przyzotówuje się niestychana 
osią 
gitięte jak największe rezultary w zadztwiają- 
co krótkim czasie. Jeżeli sprzymierzonym uda 
się dotrzeć do główneł Hnii kolejowej Watsza- 


czasepi- 
w 


„| wa— Petersburg na małej tykko przestrzeni i 


Ii kilometrów, to armiia rosyjska stame w obli- 


. 

Z paryskicgo „Le Bonnet rouge“ z 19-go 
czerwca dowiadujemy się, że „Eiga praw 
człowieka“ zwróciła się do francuskiego: mi- 
histerstwa wojny z żądaniem, by wcielonych 
w legię cadzoziemską (złożoną, jak wiadomo, 
przewajmic z bandytów i innych „outlaws'*) 
cehlotników Szwaicarskich. alzackich, włóskich. 
polskich itd. przydzielił do innych, „bar- 
dziej honorowych“ oddziałów armii. 

Jest w tem Poncwne stwierdzenie znane- 
go faktu, że wszelkie wiadcmości o .legionie 
polskim“, czy nawet o „legionie słowiańskitn” 
w armii francuskiej były pa AW PAN baj- 
kami. 

Rząd francuski ani przez chwilę nie my- 
Śślał o tworzeniu osobnego polskiego legionu — 
raz dlatego. że ochotników była tylko garstka, 
powtóre dlatego. że Rosya stanowczo nie ży- 
czyła sobie, by Polacy występowali w wojnie 
światowci, choćby po stronie  trójporozumie- 
nia, jako narodowość odrebna. Wypływa to z 
tyłokrotwie zaznaczanego poglądu Rosyi, iż 
“prawa polska jest jej sprawą: wewrętrztia. 
Eurvpa natomiast cała Winna o Polakach za- 


pomnieć. 

Z tego samego motywu ti. na żądanie Ro- 
syi. rząd kanadyjski, a więc angielski cdmówił 
był pomocy dla tworzenia lexionów polskich 
po stronie angielskiej, gdy z takim pomysłem 


zgłosiło się u niego kilku „Sokołów“ amery- 
kańskich w listopadzie z. r. 


ROK MINĄŁ... 


Tylko rok? Zdaje mi się, że rozmawiając 
wtedy z iodłami, bylem małem dzieckiem. 

I wszyscy byliśmy wtedy dziećmi w na- 
szych myślach o wojnie. Witaliśmy w niej cudo- 
twórcę i czarnoksiężnika, który cud uczyni przed 
zdilmionemi oczyma, a ora jest tylko nauczy- 
ciklem surowym, a sprawiedliwym, który bez- 
względnie, cierpliwie i powoli wykłada swą 
straszliwą lekcję, zadaje na następny dzień, po- 
tei pyta i karze. 

Rok minął... Jacyśmv wtedy byli ciekawi, 
jacy zadowoleni na myśl, że obaczymy pożogę 
świata. Dziś znamy wojnę. Fale jej płyną w nas 
i obok nas. Powiedziała nam dużo, ach dużo! 
Przekonała nas, że nie jest wszechpotężna i że 
są rzeczy, których zrobić odrazu nie może, choć 
obraca w perzynę miasta i wali w gruz ludzkie 
istnienia. Dziś niema nietylko wielu z tych jodeł 
na maici stacyjce w Karpatach, ale niema też 
wielu naszych o woinie wyobrażeń. 

Obmyśliliśmy sobie wygodnie, bardżo, bar- 
dzo wygodnie: Oto przyszła wojna, ulewa Sy- 
czących szrapneli, niech więc zestrzeli z nasżych 
dusz, z naszego Świata to, czegóśmy się w cza- 


Po poludniu 
i wieczorem 


n Z 


WILLY LASZLO 


przeciąć ją, jakoteż obsadzić równocześnie po- 
łudniową linię kolejową Deblin—Lirblin—Chtetm 
—Koweł, ott której stoją w oddaleniu tytke 10 


czu ttiesłychanej katastrofy, jeżćli wczas nie 
wycofa swoich wojsk, Pozostała jedyna linta 
kofejowa Warszawa—Brześć Litewskj je 
niedostateczną dla transportu wojska miliono- 
wego. Jest bardziej niż wątpliwem, czy Ro- 
syanie dadzą się wciągnąć w nowy Sedan. W 
stosunku do kwestyi ratowania wojska rosyi- 
skiego nawet posiadanie takich twierdz, lak 
Warszawa i Dęblin, odgrywa podrzędną rolę. 


137.000 JENCÓW OD 14. LIPCA! 
(*) Od dnia 14. lipca, a więc w ciągu dwu 
tygodni, wzięły armie sprzymierzote z górą 
137.000 jeńców, oraz hiezliczone mnóstwo ma- 
terjalin wojennego: 
CO ZAMYŚLA HINDENBURG? 
„Svenska Dagbladet“ sądzi, że Hindenburg, 
ominąwszy Wilno, zaatakuje armię rosyjską na 
jej tyłach. PRosyanie już nie zdołają zapobiedz 
temu mancwrowi — klęska ich jest pewna. Cho- 
dzi już tylko o rozmiary klęski. 


POD WARSZAWĄ. 

Wiedeń, 27. lipca. Z  austro-węgierskiej 
kwatery prasowej donosi sprawozdawca wo- 
łermy' Lennhoff pod datą 26. bm, 
=wieczót: 

Nasz front bojowy w Polsce zbliża się co- 
raz bardziej do Warszawy. Po wypadkach wo- 
jennych ostatnich dn; Warszawa iest już z trzech 
stron żagrożona, a połączenie jej z głębią kraju 
staje się z każdym dniem trudniejsze. 

Na ogół wojska, ciągnące do Warszawy, 
mają następujące stanowiska: Luk oskrzydla- 
jący ASY SĄ mr kiej Wiz ty REA, od- 


zodzina 8 


ik Biain poa nie Tr Niecti nas prr 
prawi, odbuduje, wyżenie precz kąkóle, a po 
łąkach polskiego życia niecli kłosy  chłebne 
rozsieje i bławaty. Odrazu. w okamgnieniu... 
O ty niesptkojna tiecierbliwości dziecinnego 
pokoiu!.. Dziś przecież wiemy, że  pługowi 
wojny, który orze skiby Świata, nie spieszno... 


Pisże mi ktoś z poszarpanej granatami wsi, 
Że w jego rewirze sarny | jelenie chowają się, 
a wbójna ich wcale nie wypędziła z kniei. I nas 
także. Przyzwyczailiśmy się i nie boirny się. 
Rok minął... Z dzieci, bawiących Się rzeczy- 
wistością, jak obręczem wyrośli ludzie. Lecz je- 
dno z marzeń dziecięcych zostało uparcie takie 
same, a jeszcze konieczhiejsze, jeszcze upor- 
czywsze i — mimo wszelkie trudtości — pro- 
stsze. 
„Niech się w kawały strzaska Świat, niech 
Się na strzępy zedrą dogmaty. Wszystko być 
może, ale jedno być musi: Polska! 
Czy wtóci kiedy ta chwila. pełna najwyż- 
szej emocyi, niecierpliwa z niepokolu i rado- 
ści. zadręczająca hiewiedzą i rozkoszą — ta je- 
dia chwila z przed roku- — — 
Wróci, wtedy wróci! 
. 


koncertuje 
codziennie 


w kowiami , 


„ŚK-ANŃC 


Nr. 35878. 


daloną na północ o 36 kiłometrów od Warsza 
wy, nad drogą Modlin Ostrów. Stąd tdzie na 
zachód w okolicę Nasielska, biegnie ikoło pół: 
hocno-zachodniego i południowo - zachodnieg 
frontu Modlina, który jest rówmież osaczony, 
potem ciągnie się na pot., przecina pod Błoniem 
(25 kim. na zachód ód Warszawy) gościniec 2 
Sochaczewa dó fortecy i otacza Warszawę od 
tego punktu ku połudnłowemu wschodowi Iu- 
kiem, który w odległości 28 kim. od centrum 
Warszawy dąży ku Wiste. 


MYŚLĄ O POKOJU! 
Wiedeń, 27. lipca. „Zeit“ donosi z Berlina: 
Państwa neutrałne podjęły myśl zwołania kon: 
ferencyi pokojowej, w której małą wziąć udzial 
także państwa, prowadzące wołmę. Rządy 
państw wojujących nietylko powitały przyjaże 
nie myśł zwołania konieremcyi, ale oświadczy: 
TY, że ma komterencyę wyślą swółch przedsta. 
wicieli. Jedynie Francya odmówiła, głównie za 
sprawą Dełcasse'go. Państwa neutralne roz< 
poczmą przygotowania do zwołania konferen- 
cyi. Zwołańia dokonają rządy Szwecyi i Ho- 
landyi. Termin nie został jeszcze wyznaczony. 


ZA DWA LATA! 
Wiedeń, 27. lipca. „Politische Korrespońt. 
denz“ donosi: 
Dżienniki szwajcarskie pizyniosły ze źró- 
deł ańgieiskich wiadomość, że bankierzy nie- 
mieccy pragną wśród amerykańskiego Świata 
finansowego obudzić zajęcie dla rokowań o po- 
kój. Bankierzy niemieccy mają na celu jedynie 
podniesienie zamiłowanta Niemców do pokoju. 
Nawiązując do tej wiadomości, powiada 
„Times“, że nie należy oddawać się złudzeniom, 
gdyż zwycięstwo rozstrzygające może nastąpić 
dopiero po dwóch latach, a zwycięska ofenży- 
wa nie rozpocznie się przed 9 miesiącami. 


ZŁAMANA OFENZYWA WŁOSKA. 

Wiedeń, 27. lipca. Korespondent wojenny 
Fremdenbłattu' wywodzi. że uderzające zasta- 
nowienie otenzywy włoskiej w ostatnich 24 go- 
dzinach świadczy o uzmaniu siły przeciwniką 
io tem, że wielkie straty, poniesione przez woj- 
ska włoskie, pomimo ich uderzającej przewagi, 
odebrały Włochom siłę moralna i ochote do dal- 
szej głenzy wy. Niepowodzenia Włochów pod- 
kreśŚlają Sukces naszej linii obronnej, o którą roz- 
bił się atak nieprzyjaciełski, podobnie jak pochód 
rosyjski w Karpatv. 


ZWOŁANIE PARLAMENTU NIEMIECKIEGO. 
Berfin, 27. lipca. (TBK.) Biuro Wolffa aono- 

si: Naibliższe pełne posiedżenie niemieckiego 

parlamentu odbędzie się dhia 19. Sierpnia br. 


Jest późny wieczór, gdy te słowa piszę. 
Po szybach į rynmie wałęsają się leniwie ską 
pe krople deszczu. Za Ścianą słychać twardy, 
uwalniający się z objęć zmęczenia oddechi żoł- 
nierza, który tu stoi na kwaterze. Gdzieś jest 
wojna? Tak niedaleko, d przecież tak daleko, 
Nic O niej nie wie ani deszcz, ami spokojny 
sen człowieka za Ściattą. Nie zmieniła praw, 
którymi kieruje się życie i człowiek. 

Przez otwarte okno wchodzi do pokoju 
cisza, opiekunka nocy, cisza, w która otuliło 
się miasto, zmęczone rokiem wojny. Nie widać 
nic, nawet wzgórza, wzhoszącego się nad mojem 
oknem, bo jest ciemno. Dobrze że go nie wi- 
dzę. Bo rozparł się na niem „Choim sła« 
wy“ — cmentarz: carskich wojowników, tych. 
którzy tu zostać chcieli i — zostali. 

Środkiem gościfica biegnie dwoje  srebr- 
nych, wytrzeszczóńych oczu automobitu. Ble- 
gna Szybko i pewnie, aż nagle przystanęły na 
rozstaju dróg. Wodzą  roztopionem srebrem 
swych źrenic po urwiskach, pytają domów 
badają drzewa. 

O, srebrne, tiespokoine oczy, które drogi 
szukacie 


ST. WASYLEWSKI. 
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KROWMKA. 


Rapertuśr temra mejkkiegm 

Czwarte 2 lipca „Czar wita", obtreika w 5 
sktach J. Stra traus8a. 

Piątek 30 lipca po taż pieruszy (MXewośćj „Stary 
leg ak komedya W w 5 atach w Nitima Mapera. 

o godz. / wiecz. 
— i 

(-) Los naszych banków w Kijowie. Do- 
wiadujemy się z wiarygodnego źródła, że wy- 
(viezione do Kijowa przez Rosy w czasie o 
gtatniej ewaknacji banki lwówskić, tie rozpo- 

zęły tam urzędowania, jak to byłó w projekcie. 
rzędnicy tych banków, czekając na utworze- 
tie fili, siedzą bezczynnie w Kijowie, jakby na 
rzymusowem wyglidhin, i zejatłająć zavszczę- 
zone przedtem pieniądze. 
(e) O aprowtzacyę Lwowa. Wczoraj od- 
była się w lwowskiej Izbie haudlowej t prze- 
mysłowej konierencya bardżó licziych piźed- 
stawiciełi miejsoówśgo Kwidta Kłipieckiego ł 
przemysłowego w Sprawie aprowizacyi Lwo- 
wa w żywność i towary. Obtadóm prżewod- 
niczył wicepr. lzby Wirfatz, a brali w iiet 
także udział st. intertdant podpułk, Wiszek Í 
przewodniczący kotitełi  abtów. starosta 
Stransky. Podpułk. Wiszek wyjaśnił ze stano- 
„wiska wojskowości żaiietrzońą akcyę afro: 
wizacyi Lwowa, BOCZEK odbyła się Uyskiusya 
nad tym referśtett, który obszerńiej podafty. 

O ulepszenie aprowizacji, poprawę urządzeń 
safiitatych, wreszcie o przyspieszerie toku tóż. 
nych ważnych czynności administracyjno-poli- 
cyjhych i rządowych we Lwowie, odnióst sę do 
tżądu Naczelny Komitet Narodowy z umotywo- 
wanym memorjałem. 

Kontrola nati Sklepatmi. Jak wiadotno, ż pò- 
lecenia p. starosty Grabowskiego wydelejtoWwa- 
no 4 urzędników z błiira targowego, którzy mą: 
ja kontrelewać sklepy żywnościowe, o ile urzą- 
dżeniće ich odpowiada warunkom  sattitarnyf. 
Tymczasem zaraz w pierwszych dniach kontroli 
utzędnicy ci spotkall się z filedowietzatiieth i hie- 
chęcią u pewnych kupców, którzy kontrolę tę 
ttważali za Szykańę. Należy zwtócić uwage pa- 
fitów kupców, że zatządzeitie tó Wydane zostało 
w porozumieniu z komisją sanitarną, która orze- 
kła, że np. zarazki cholery roznoszą się prawie 
Wyłączrie ża pdśredhictwem środków żywności: 
Powinni wszyscy kupcy zrozumieć, że chodzi tu 
B zdrowie ogółu; że z chwilą rozszerzenia się 
epidemii choroba nie będzte robiła różnicy mié- 
dzy kupcami i ich klientami, a do zarządzeń 
wydaiłych przez delegowanych urzędiików mu- 
Sźą się zastosować nie chege Się narazić na do- 
tkliwe kary i grzywny. Delegowani urzędnicy. 
po obywateisku spelnłdją swe obowiązki. Nie 
imoże tu być mowy o szykanach, a zrozumieć 
trzeba, że na to wydaje się zarządzenia, aby się 
do nich stosować. 

(s) Przed sklepami miejskimi. Przechodząc 
codzień do bitra ulicami Łycżakówską i placerh 
Halickim, bywatń świadkiem stttlitnych seeti, Ja- 
kie tozgrywają się przed żnajdującemi się w tej 
okolicy sklepami ftlejskimi. A już wprost gør- 
5żące śceiwy dzieją Się ta pl Haliekim, gdzie 
na sprzedaż przeznaczono małą budkę z niewy- 
godnem wejściem. W budce tej gospodaruje ia- 
kaś nerwowa kobieta i apatyczny jegomość, któ. 
rzy swą pbwólnością prówokują Wwbrost kufu- 
jacych. Wpadłem w chwili, gdy rozczochrana 
kobiecina groziła kupującym, że jeżeli nie prże- 
stałą się Gishąć żarikńie sklep i nieda nikoinu 
ani kawałka chleha. Wprawdzie zwrócono jej 
uwagę, że to nie chodżi ò tozdzłał Jatniużny, ale 
o sprzedaż, mimo to. zła kobieta przeszłó 
kwadrańs wstrzymała wydawanie chleba, aż 
dopiero wdała się w to żandarmerya i sprzedaż 
poszła dalsżym powolnym krokiem. Podćżas 
tej przerwy wydawano chleb pewnym klień- 
toni druga stroną przez dziurę, a jak opowiaa 
dały obecne kupujące, chleb tą drogą wydany 
był nieco droższy. Trudno było to sprawdzić, 
dle „relata refero“. Należałoby rówńież otwie- 
raó przyliajraniej letnia porą skleby 6 Bódzinie 
6 rano, bo już wtedy zaczynają się gromadzić 


dowej sklep o 7.16 był jeszcze zamiiniety. Zda- 
toby się także, aby wcześniej nieco dowożeno 
chleb do sklepów, a nie jak dotychczas e go- 
dzitłie 8, a nawet 9, co jeszćże powiększa ścisk, 
bo ludzić raz cisną się po mąkę, a później drugi 
raż celem kupienia chleba. Dziś wobec zwięk- 
sżoitój liczby wydanych iegitymnacyt. należałoby 
powiększyć także liczbę sklepów, a tymczasem 
do istniejących już żwozłć więcel towaru, aby 
Gi, którzy. czekają gudzinani hie musłeli zado- 
wałląć się jakąś lieltą faseią 1 sołą, gdy int po- 
trzeba itiąki, kasży, chłeba i cukru. Znalazłoby 
się we i-wowie bardzo wiele próżnych lokali 
sklepowych, ż wchodem i wychodem. a publi- 
czność chętnie poniosłaby koszty ich utrzyma- 
nia, płacąc więcej o gresz za towary, byle tyb 
ko aie wyczekiwiać godzinami przed sklepami z 
uszczerbkiem dla zdrowia, zospódarstwa i ze 
szkodą Bozostawiońych często bez opieki dzie- 
ci. Spódziewać słę tależy, ŻE żarząd aprowiza- 
cyi, wziąwszy fia siebie ciężki obowiązek mono- 
polu sptżedaży mąki, ják dotychczas, tak i nadal 
z rówtłą etergią dążyć będzie do tego, aby, lud- 
Hość w tych ciężkich czasach nie dózrawała 
przeszkód W. nabywaniu środków żywifości, za 
zdobyty z trudem giósż. 


(e) Konsumcya mąki we Lwowie., Zarząd 
miasta wżywa ludńóść lwotwską do oszczędne- 
gò używania niski. Według zasiążniętych in- 
iórfiacył źapasy thąki, żnajdującej się w rę- 
kach zarządu miasta i ludzi prywatnych, wy- 
noszą okólło Ż06 wagonów, tak że do nowych 
zbiorów nie odczujemy niezawodnie we Lwo- 
wie braku mąki. 

Karty chłebowe, Podobnie jak w Wiediiłu, 
iu RAS zaprówadzone będą karty uprawniające 
do zaktibna peWinej ilości chleba. W tym celu 
wysłafio do Wiednia I Białej komisarza magi- 
stratu Orłowskićgo, który tha zapoznać się ż do- 
tyczącą tych kart manipulacją, celem wprowa- 
dzenia ich we Lwowie. P. Orłowski upamiętnił 
się naszemu miastu, jako wydawca bezpłatnych 
asygna: ha drzewb, którą tö czynność spełniał 
naprawdę po obywatełsku, sprawiedliwością za- 
Skarbiając soble szacunek interesowanych. 

Z teatru miejskiego. Dziś po raz pierwszy 


retka Oskara Straussa „Czar walea“ z Helena 
Mitówską, Lodą Rogińską. Kulitowskim, Folan- 
skim, ILateinerem- Lawifńiskim, Podborskim i i 
w głównych rolach, Świetnie pod każdym wzglę- 
dem zapowiada się jutrzejsza premiera głośnej 
kómedji W. Meyera pt. „Stary Heidelberg" (Alt 
Heidelberg). Sztuka ta biegła w tryumfie 
wszystkie sceny niemieckie, zdobywając sobie 
wszędzie olbrzymie sukcesy, a swemu autorowi 


krociowe tamtyeiny. Główną, niezwykle efek- | - 


towną rolę księcia-następcy tronu jednego 
z państw rzeszy niemieckiej gra p. Nowacki, 
który ma w tej roli prawdziwie świetny popis. 
W wykonaniu tej niezwiykle ciekawej sztuki bie- 
tze udział prawie cały personal. 

Zdobycze Rósyi. Rósyanie bawiąc w Galicyi 
zrabowali w Sokołach na prowincyi sztan- 
dary poszczególnych gniazd i wywieźli je do 
Rosyi, gdzie je pokazują jako „zdobyte wśród 
boju na nieprzyiacielu'. Szczegół ten dał pa- 
ryskiej firmie Gaumont asiiimpt do zdjęcia I do 
rozesłania po kinoteatrach filmu, przedstawia- 
jącego następującą aranżowaną oczywiście 
scehę: w leSie, w którym rzekomo toczyła się 
bitwa, żołnietże rosyjscy żnoszą wojenną żdo- 
byćż, wśród której znajduje się pięć chorągwi 7 
wylhaftowanymi sokałarhi, da międży niemi 
ształdar gniazda jarosławskiego, jak Świadczy 
zupełnie widocżty napis na wstędże. Aby pu- 
blieżhość nie miala żadnych wątpliwości co do 
znaczenia tej Bcetiy, poprzedza ią następujące 
objaśnienie: .„Sztandary żdobyte na polu bitwy 
na polskich Sokołach. walczących w szeregach 
armii austryackiej'. Film wyswczególhia mio- 
ment, gdy żołnierz rosyjski powiewa  chórą- 
gwią, a śtójący naprzeciw niego oficer rozwija 
fałdy, aby lepiej uwidocznić wyhaftówanego 
na tiel „Sokoła* wraz ze wstęgą, noszący Wy- 


kupujący, gdy tymczasem wczoraj na ul. Śło- raźny napis: „Sokół jarosławski”. 


RINO KOPERNIK 
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Nowy kåwaler Legii konorowej. „Howiny 
Wiedeńskie“ przynaszą oireymană drogą m 
Szwajcarję wiadomość, że Wacław Gązsłerow-, 
ski, znany autor wielu popularnych powieści bi- 
storycznych z epoki napoleeńskiej, powstań poal- 
skich itd., oraz powieści współczesmych, od lat 
wielu zamieszkały w Paryżu, otrzymał krryż 
Legii honorowej. 

Taksa za szczepienie chołery. W celu imót- 
mowania należytości za szczepietńe ochrómie 
przeciw chółerze uchwałiła Izba lekarska fd 0- 
negdaj odbytem posłedzeniu taksę za trzyrazo-' 
we żastrzykhnięcie szczepionki od jednej osoby 
to koron, dla dalszych osób z tej samei rodziny 
po 5 koron. Strona ma dostarczyć szcżepianki 
lub zwrócić za hią koszt rzeczywisty. Nałeży- 
tość ża wszystkie trzy szczepienia ma być 
lisżczoną z góry. 

Cholera w mieście, W niedzielę przywie- 
złoto dö miejskiego szpitala chtłetycznego 29 
chorych podejrzańych o cholerę, '16 z mřasta 
i 13 obcych. Z miejskich wypadków 10 pochodźi 
z części miasta między ułicami Kłeparowską a 
ółkiewską, 2 z Łyczakowa i 1 z Gródeckiego. 
i z Żielonego, I z Nowego Świata i 1 ze Śród- 
tileścia. Obcych przywieziono 2 ż Załiłatsty- 
nowa, 2 ze Zniesienia, 2 z Barszczowic, 2 z Kłe- 
parowa, po jednym z Bogdanówki i Hołoska tha- 
6go, a Obrócz nich przybyła jedna aresztantka 
(z Krakowa) i jedem żołnierz rosyiski. 

(—) Ludzki aptekarz. W aptece Pinelesa w 
Rynku l. 18., praktykują szczególne rzeczy. Kle- 
dy onegdaj pewna kobieta mając za 6 proszków 
zapłacić 2.70, cłCiała tę sumę uiścić w walucie 
rosyjskiej. bezwzględny aptekarz odmówił sta- 
nowczo przyjęcie pieniędzy. Nie pomogły pro- 
śby, tłumaczenia. że idzie tu 6 ulżenie chorej 
córce. Aptekarz mimoto nić chclał wydać ani 
jednego proszku. Biedna kobieta musiała odejść 
i dopićto w 5 godzin późwiej, spotkawszy Zua- 
jomą, od której pożyczyła odpowiednią Sunię, 
mogła dostać lekarstwo dla cierpiącei córki, 
Za lichwę Pda cop Wezorajgze ra- 
porty policyjne obejmują całą litanię osób, ska 
zanych za lichwę żywnościową na grzywnę lab 


OSOZ A | karę. aresztu. I tak Chane Rubinfeld, skazano. ha 
po długićj przerwie efektowna i mełodyjna opes, 


206 kor. grzywny, Annę Jużdyk, Barbarę Koh- 
man i Julie Łubińską na 14 dni aresztu, a w koń- 
cu sprowadzono 5 kobiet z placu Unii brzeskiej, 
które z miejsca skażano po 14 dni aresztu, za 
przekroczenie taryfy maksymalnej. Skazane mu- 
szą karę tę odsiadywać natychmiast i nie przy- 
sługuje im żadna apelacya. 


m _ NADESŁANE W 
Adwokat dr. LANDAU w Przemyślu 


(obrońca wojsk wy) 


poxrócit I prowadzi swą k: r ód przy 
ulicy Franciezkzńsk ej I. 


Zakład dentystyczny 


Ir. Aleksandra barwińskiego 


z stał przeniesiony do domu przy ul. Sykśtuskiej 21 


Szczepienie ochrorne 
przeciw cholerze do :kóna'ą surowicą, TONE prze- 


ciw ospie, wyk nuje codzienuie GU 2—5 
'- Karol Haicig, u. Ćchrotek licz. 8. l m 
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KRONIKA „EKONO MISTY”. 


(e) Otwarcie AHI bańku  austró-węgłer- 
skiego w Galicyi. Jak wczorai donieśliśmy ma 
z początkiem Sierbnia nastąpić reaktywowanit 
filii banku austro-węgierskiego w Tarttowie i 
Nowym Sączu. Dziś dowiadujemy SIĘ, ze Ww 


simy zwyciężyć! 


dramat W 8-ch : 1 
się na zach. dnim teatrze wojnv. Rószię pAitż komunikaty, 


aktach. Nudzwycznjne efekta! :keia odbywa 
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majbliższym czasie rozpocznie działałność tak- 


„GAZETA WIECZORNA" Z DNIA 99. LIPCA 1915. 
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| więc szkoda wysrosi około 85 miłiorów ‘koron. 


Że filia w Rzeszowie, a następnie w Jaśle. Fi-| Cyfra ta mie obejmuje szkód. wyrządzonych 


lia we Lwowie ma być napowrót otwarta po 
hastaniu normalnych stosunków pocztowych. 


(e) Szkody w zagłębiu naftowem. W uzu- 
pełnieniu naszej poniedztałkowej relacyi o 
szkodach, wyrządzomych w zagłębiu naftowem 
przez uchodzących Moska, otrzymujemy ze 
strony dobrze poiniormowanej następujące 
Szczegóły: Moskałe spaliti 176 szybów z urzą- 
dzenianii nad i pod ziemią. Obliczając szkodę 
szybu przeciętnie na 220.000 koron, wynosiła- 
by łączna szkoda w tym względzie błisko 40 
milionów koron. Niektóre szyby zostały uw- 
szkodzone tyłko ponad ziemią, w wielu otwo- 
ry wiertnicze będą wynragały długotrwałych 
i kosztownych reparacyi, niektóre szyby zno- 
wn są bezpowrotnie strącone. Zapasy ropy 
wynosiły z chwilą wybuchu pożaru 83.000 cy- 
stern (po 10.000 kg.). Z tych spaliło się 32.000 
cystern, o wartości (według obecnych cen) 
przeszło 35 milionów koron. Pozatem padło o- 
fiarą pożaru 45 żelaznych rezerwoarów o po- 
jemności po 6000 metr. sześciennych, wiełkie 
rezerwoary ziemne, stacye tłoczni i pomp itd. 
wartości około 10 milionów koron. Lączra 


już poprzedmio przez kradzieże, rabunki itd., 
jakoteż wielkich strat idealnych. I tak zmmiej- 
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Rozkład pociągów. 


szenie produkcyj drołtobyckiej wynosiło od Czas przyjazdów i odjazdów pariągów poczt 


września u. r. do czerwca b. r. 36.000 cystern 
ropy. Po pożarze prodnkcya spadła jeszcze 
bardziej i wynosi obecme załedłwie ponad 3500, 
gdy do połowy maja wynosiła 5800 cystern 
iniesięcznie. Wobec rozpoczętej odbudowy 
spalonych szybów jest jednak nadzieja, że za- 
głębie osiągnie wkrótce dawną prednkcyę. 

(e) Zapasy cnkru w Austrył wynosiły z 
końcem czerwca br. 7 i mół miliona cetnarów 
metr., gdy w tym samym czasie u. r. wynost- 
ły niespełna 4 i pół miliona cetu. metr. 

(e) Suszarnie kartofli na Bukowinie po- 
wsłały z imłkcyatywy rzątłu krajowego by zu- 


żyłkować nadmiar kartolii bukowńńskich din: 


potrzeb kmych krajów koromrych. 

(e) Spadek kursu rubła, Wskutek zamie- 
rzowego przez państwowy bark rosyjski wy- 
damia rot na młiard rubli, nastąpi w Nien- 
czech spadek kursu rubla o 3 fenigi. 


wych we Lwowie ważny od 21 Hpca tofs 
Czas średnio-europejski. 
Ze Lwowa odchodzą w kierunkq; 
do Krakowa 10'18, 909, 
„ Ławocznego 4'10. 
„ Stanek 3'16 
„ Stanisławowa 9-40, 4-00, 
Do Lwowa przychodzą w kierunku: 
z Krakowa 530, 6:08, 
„ Ławocznego 4-48, 
ze Stanek 924, 
„ Stanisławowa S'f2, 553, 


Uwaga: Pora nocna od 6'00 wiecz. do 


5:59 rano oznaczona tłastemi cyframi, 


— OGLOSZENIA. 


mie do świecen'a »Znicz* pole'a magazyn farb 
Makarowski, Lwów, ul. Batorego 12. 


cznia do nauki poszukuje handel delikatesów 
Eckert, Kochanowskiego 22. 


któraby wzięła dziecko da karmienia. 


amka, 
ul. Andrzeja Gołąba 


B zgłos się natychm ast, 
Il a, parter nit lewo. 


MI?” inteligentny, energiczny mężczyzna, wolny uż 


od w.isku, prz,jmie posadę w Zarządzie dóbr, 


przedsiębiorstw e, przemyśle lub handlu, iako zarząd- a 


ca, kierowuik, magazynier itp. Na żądanie zieży 
bsucvę. Adres: „Przedsiębiorczość* poste-rest. Lwów. 


potrzebny dozorca żonaty od 1 sierpnia, uica 


Asnyka 3 L. p. 


aika wiada'ąca językiem niemieckim, poszukuje 
posady co Mura lub kasyerki. Zgłoszenia S. R 
„Gizeta Więczornaw. 


AE wynajęcia trzy pokoje, dwa pokoje, kuchnia, 
poko,e kawalerskie z komfortem. Orzeszkowej 
5 (także unseblowane). 


gra pies strzyżony, barwy siwej, około gedz. 

9 rano na ul. Karola Ludwika. Wabi sie „Da sy*. 
Odprowad ić go należ, ne ul. Zieloną do Pałacu 
spor uwego 2 A. E. K. Pezsonen-Autogarąge. 


pootrzohna kucharka dli menä 
(30 osób;, będzie przjęią zaraz 
dzeni*m 4 kor. dziennie oraz wiktem. Zza Wynagro- 
haus 1/8. Szkoła kadecka. UIL Kadecka. Felfrargi > 


Le" kge profesor gimnazyalny, germanista, 
muje lekcje. luformacyi udzełą firma: 
Kar la Ludwika 3. 


;cerski=| 


pizyj- 
Rozdoł, 


ię 772: inteligentni panienka, bez środków do 
- życia, posztkuje zajęcia w handlu korzennym, 
bierze ub inne. Posiada praktykę. -- Zgłoszenia pod 
„Praca“ w Administracvi „Gaz. Wieczorneje. 


pko 3 dni wycprzedaż pudiów .Abarid=" 


„Vesta“, pe fum i wód kolhústich, Akademicka [8 


21. Ceny do połowy zniżona. 


w S e aa 
p allepszym środkiem przeciw epide- 
miom. cholerze etc. 
i esencya sławnej światowej marki „Perolin' do od- 
świeżania, oczyszczania i dezynfekcyi powistrza 
Zabija wszelkie w kurzu znajdujące się bakterye Da 
nabycia w biurze sprzedaży „Perolin* 11  Jagietlsń- 
ska 12. 
Z 
Be upię płaszcz dla ucznia gimn. słusznego wzro- 
stu. Zgłoszenia ul. św. Antoniego I. 1. Il. piętr. 
na prawo. 


ózek resorowy z daszkiem, z lawkami, nada- 
„lący się dla piekarzy, rreźników lub wojskowo- 
å i Świętokrzyska 47, gospodyni. 


ar „La Bohema“ Kopernika 14 wyd je dosta" 
nałe i zdrowe obiady po 240, kelacyz po 
1/20 i 1:40 k. Kuchnia domowa. A 


Hote! „Victorja“ we l.wowie, ul. Hetmańska dw 
wydzierżawienia. Waruuk u adw. dra Micia- 
lewskiego, Lwów, Akademicka 12, od 2—4. 


Z „Drukarni Polskiej”, Lwów. Chorążczyzna 3l« 


Jarosławiu. 


jest aparat (szpryca) |] 


W centralnych ogrzewalń, c.gielń itp. do wszyst- § 


„P 


TUTKI CYGARETOWE 1 BIBUŁKI DO PAPIEROSÓW 
SĄ PONOWNIE DO NABYCIA WE WSZYSTKICH TRAFIKACH 


= 5 pre. na T. S. L — 


otrzebna dozərczyn od 1. sierpnia. Zgłoszenia 
do właści.ie.ki Grunwa’'dzka 8. 


$$ szrinie do sprzedania nowe i używane meble. 


Ak.demi ka 23, wiadomość u dozercy. 


ZZO „ 
agauwszycielka z zakresu szkoły normalnej z kon- 


wers3acyą fran: uską, potrzebna zaraz na wieś. 


nag, dA fzgłoszenia uł. Mickiewicza 26 ł, p. przed południem 
ay Uf 


"armxn osoba, emerytka, poszukuje dużego, la- 
dnego pokeju z kuchnią, z przynależnościami. 
adamość: Rynek 43, sklep „Ryznyca“. 


gst pəwažsa do trzech chłopców zechce zgło- 


sió się w Związku Ziemian. ut. Kopernika 4. — 


Pożądana Francuzka. Noże lyć także Polka. 


ge" pszczelny w wie'kiej ilości zakupi parowa 
fabryka ciast i currów Stanisław Gur ul w 


Biur» pierwszorzędzeych kopalń em 
LS Węgla kamiennego i keksu 
M. DATTRER, c. k do.tawca nadw., Lwów, 
Mickiewicza 4, czarowo także Wie' 
deñ, (. Grand-Hotel: pizyjmuje zamówienia 
A na wszelkie gatunki i soriy węgla kamiennego, A 
| brykiet i koksu żak górnośląskiego jak i krajo- | 
wego dla celów fabrycznych, gospodarczych, | 


kich stacyi galicyjskich. 


F y p M. WARSA TWE EM | 
NE EAT" YE STORA AE TA DOO 
on AA AŻ EAT m TP O | AKA 


SANATORYUM dra MAJEWSKIEGO 


Lwów, ui. Dwernickiego 3. 
przyjmuje chorych wszelkiero rodzaju z wyjąt- 
kjem umysłowych i zakaźnych. — Fawilon opera- 
cyjny odnowiony. — Opieka lekarska zapewniona. 

W ZAKŁRBZIE HMYDROPATYCZNYM 
kąpiele gszowe, borowino e, Siarczane, elektry- 

czne itd., oraz masaż zwykły wibracyjny, 
elektryczny. 


á 
EMEMZEZZZEM 
m 38M 
p cm amica ak 0 


Hasa oszezedności 


we Lwowie 
w gmachu ratuszowym 
urzęduje we wszystkich oddziałach | 
od godziny 9 do I w południe. 


Wkładki złożone w Miejskiej Kasie 
oszczędności mają porękę Gminy mia- i 
sta Lwowa. ' 


Swieże mleko 
sporządzić sobie może każdy z kon- 
lensowanego mieka Nestla. Świeży | 
transport już nadszedł do 
APTEKI POD ZŁOTYM JELENIEM 


Lwów, Rynek 18. 


pracownia wyrobów stolarsko-budowla ych 
noleca bogaty swój skł'd drzwi, ckien i ścian | 
| szklanych hurtownie i detałcznie. Kaimar Re - Ų 
sóne, Budape t, Falk Miksa utcat5. 


kozy 


Redaktor: Maksymilian Kaiser. 


